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K om isja dochodów niestałych N . Z .  R . dz. Bałuckiej 

u r z ą d z a  dziś w  p ią te k , d n ia  28 m a ja
w  T e a t r z a  P o l s k i m ,  D z i e l n a  ¡ 8

przedstawienie dla członków i gości. Odegrana będzie arcy- 
w esoła farsa w  3 aktach

Z ażarty  a u to m o b ilis ta
Początek o godz. 7.30 wieczorem.

Pozostałe w  niew ielkiej ilości bilety są do nabycia w  kasie teatru.
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Sekw estr czy wolny handel!
Sprawa aprowizacyjna w ysuw a  

się dziś znów z całą natarczywością  
na czoło zagadnień dnia bieżącego. 
W yżywienie ludności, zwłaszcza w  
Wielkich ośrodkach przem ysłowych  
—jest warunkiem spokoju, ładu i 
porządku, jest warunkiem rychlej- 
Bzego na coraz w iększą skalę uru
chomienia przemysłu, podstawą co
raz normalniejszych warunków ist
nienia, za któremi w szyscy tak go
rąco tęsknimy.

Bez przesady w reszcie można 
powiedzieć, że należyte rozwiązanie 
sprawy aprowizacyjnej jest warun
kiem normalnego rozwoju naszej 
państwowości.

Należyte załatw ienie tego tak 
doniosłego w  sw ych następstwach  
zagadnienia napotyka na bardzo tru
dne przeszkody W czesna zima i w ym 
oczen ie  z tego powodu znacznej 
części ozimin, bezdeszczowy kw ie
cień, maj i tak samo zapowiadają
cy się czerw iec— nie rokują zbyt 
Poważnych plonów. Gdy dodamy do 
^ g o  tę okoliczność, że w  bieżącym  
roku pozbawieni będziemy żywno
ściowej pomocy Ameryki, tak w y
datnie nas dotąd swemi produktami 
zbożowemi zaopatrującej— to wido- 
*1 aprowizacyjne • nie przedsta
wiają się bynajmniej w  różowem  
«wietle.

Ta okoliczność nakłada na całe 
społeczeństwo, a przedowszystkiem  
°a rząd obowiązek rozważnego i

stanow czego działania. Uznany za 
skuteczny plan musi być z całą sta
now czością i bezwzględnością w y
konany. W szelkie w ahanie, w szel
kie niezdecydowanie może tylko sy
tuację pogorszyć. Rok ubiegły po
w inien dla wszystkich czynników  
odpowiedzialnych być odstraszają
cym przykładem.

Przypominamy sobie w szyscy, 
że brak w yraźnego planu w  polity
ce aprowizacyjnej doprowadził do 
tego, że w e w łaściw ym  czasie nie 
zgromadzono kontyngentu zbożowego, 
albo też uczyniono to tak nieudol
nie, że narażono na zepsucie zna
czne zapasy zboża. Skutkiem tego, 
miasta w  styczniu znalazły się w  
obliczu katastrofy aprowizacyjnej. 
Dziś nam tego błędu popełnić nie 
wolno!

Wobec władz rządowych staje 
zagadnienie poważne, jaką drogą 
osiągnąć taką ilość zboża, któraby 
zaspokoiła potrzeby ludności kraju, 
a w ielkich środowisk przemysłowych  
przedewszystkiem . Stronnictwa ro
botnicze, a nawet mieszftzańskie w y
powiadają się jak naj kategoryczniej za 
całkowitym  sekwestrem  w szystkich  
ziemiopłodów i w  tem tylko w idzą  
jedyny racjonalny ratunek \y na
szych trudnościach aprowizacyjnych.

• Stronnictwa robotnicze stoją na 
s t a n o w i s k u ,  że ciasny, obliczony li 
t y lk o  n a  w ł a s n y  z y s k  i  i n t e r e s  r o l 
n i k ó w ,  z a r ó w n o  t y c h  z  p o d  s t r z e c h ,

Robotnicy, popierajcie pismo Praca“
jak i tych z pałaców  powinien u- 
stąpić przed interesem ogólnym, 
całego narodu polskiego. Chłopi i 
ziem ianie powinni zrozumieć, że dziś 
zbliża się taka sytuacja, żo kraj 
w ym aga od nich pewnej ofiary, mu
szą się wyrzec paskarskich zysków, 
które im się tak uśmiechają przy 
wolnym handlu.

Stronnictwa natomiast chło
pskie bez różnicy odcieni politycz
nych, społecznych, zarówno ci z pod 
prawego skrzydła enludeckiego, jak  
ci z pod radykalnego znaku „Wy
zw olenia“— wypowiadają się zasa
dniczo przeciw sekwestrow i.

Ostatnio współpracownik „Goń
ca Krakowskiego" miał w yw iad z 
posłem J. Raczkowskim, w itosow - 
cem, w  spraw ie stanowiska ludow
ców wobec sekwestru. Wywody 
tego przedstawiciela chłopów są tak 
typowe i charakterystyczne, że war
to je tu przytoczyć.

„Będziemy zwalczać projekt se
kwestru bezw zględnie“— powiada p. 
Rączkowski. Sekw estr obniża chęć 
do pracy u robotników, sprzyja spe
kulacji. Rząd nie potrafi należycie 
przeprowadzić sekwestru. „Wolny 
handel jest w łaściw ym  celem go
spodarczym, do którego dążymy“.

Wobec jednak tego, że prokla
m owanie dziś bezwzględne wolnego 
handlu zakrawałoby na drwiny i 
świadczyłoby o lekceważeniu sobie 
nąjelementarniejszych obowiązków  
obywatelskich, a ujawniłoby w ca
łej nagości obrzydliwe sobkostwo 
stanowe, ze szkodą interesów  ogól- 
no-narodowych— dlatego też chłopi 
— naturalnie rozsądniejsi tylko— są 
za środkiem pośrednim między wol
nym handlem a sekwestrem .

Środek ten polegać ma na tem, 
i e  Państwo obejmie aprowizację 
armji, urzędników państwowych, 
górników i ośrodków przemysło
w ych. Należy ustanowić racje nor
malne, a nie jak dotąd głodowe. To 
odciąży w  znacznej mierze rynek 
targow y i um ożliwi wolny handel 
po umiarkowanych cenach.

Państwo w ięc przeprowadziło
by sekwestr częściowy, płacąc za 
zarekwirowane zboże ceny, odpo
wiadające kosztom produkcji. Zda

niem  pana posła, sekw estr nietylko 
nie jest konieczny, ale szkodliwy.

Na zakończenie sw ego w yw ia
du oświadczył p. poseł, że „urodzaje 
zapowiadają się prześlicznie, mamy 
przed sobą perspektywę pięknych i 
w czesnych żn iw “.

Gdyby tąk istotnie było, to mo- 
żnaby się  po pewnem wahaniu zgo
dzić na stanowisko chłopów. Nie
stety, w ieści, przychodzące z róż
nych okolic kraju, głoszą coś wręcz 
odmiennego. Dlatego i cały w y
wód posła Rączkowskiego należy 
uważać może za dobry w  innych 
czasach tak np. za rok, albo dwa, 
ale w  żadnym razie nie w  roku bie
żącym. Teraz może nas uratować 
tylko energicznie i umiejętnie prze
prowadzony «sekwestr. Rolnikom na
leży pozostawić tylko tyle, ile im 
jest potrzeba dla w łasnego użytku 
spożywczego i gospodarczego, resz
tą powinien rozporządzać rząd, wy
kluczywszy w  ten sposób możność 
pokątnego, paskarskiego wolnego 
handlu, który był zawsze możliwy 
nawet przy częściowym  sekwestrze.

Jesteśm y zdania, że ceny za 
zabrane rolnikom zboże powinny 
odpowiadać istotnej wartości pro
dukcji. Tak pomyślany sekwestr  
daje rękojmię, że bez niczyjej krzy
wdy można będzie zaspokoić potrze
by aprowizacyjne całego Państwa  
Polskiego.

Sprawa sekwestru ma być zde
cydowana na jednem z najbliższych 
posiedzeń sejmowych. Przedstawi
cieli stronnictw robotniczych ocze
kuje trudne zadanie.

Będą mogli obronić zasadę se
kwestru tylko przy poparciu klu
bów mieszczańskich. Do zw ycię
stw a p r z y c z y n i ło b y  się też niedwu
znaczne stanowisko Rządu. Nieda
leka przyszłość pokaże, jak będzie 
załatwiona sprawa naszej polityki 
aprowizacyjnej.

A jest to sprawa nietylko zy
sku lub straty dla rolników, ale jest 
to sprawa, której takie lub inne 
rozwiązanie zadecyduje o sytuacji 
wewnętrznej naszego Państwa. O 
tem nie wolno w Polsce nikomu 
zapominać!

Ciesz.
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U lg i dla niezam ożnej in te li
gencji w Zakopanem .
Zrzeszenie właścicieli zakopiańskich 

pensjonató w na wniosek miejscowych władz 
ofiarowało na cały czas sezonu t. j. od 
dnia 15 czerwca do dnia 15 września r. b. 
dlr. niezamożnej inteligencji pracującej do 
dyspozycji inspektora komisji klimatycznej 
w Zakopanem iOi ogólnej ilości miejsc 
po zniiocej cenie o 50a! od ceu obowią
zujących.

Z ogólnej ilości miejsc przydzielono 
połowę t. j. 70 miesięcznie dla urzędników 
państwowych w teras dla Warszawy, jako 
największego skupienia urzędników 40 
miejsc miesięcznie, Krakowa —9, Lwowa— 
12, Poznania—4, innych większych sku
pień—5. Podziału dokona związek urzęd
ników państwowych przez swoją centralę, 
oddziały, dokąd winni zgłaszać się intere
sowani.

K-s*tę miejsc przeinaczono dla nie
zamożnej inteligencji pracnjącej, w tems 
dl i Warszawy 25 m.ejsc miesięcznie, Kra
ków«—‘20, Lwowa— 15, Poznania—5, in
nych większych skupień 5.

Magistraty wyliczonych miast podzie
lą miejsca między organizacje zawodowe 
lub towarzyskie inteligencji, te zaś powin
ny" zakwalifikować z pośród swoich człon
ków- najbardziej potrzebujących kuracji 
k i ma  tycznej.

Nie> da aię zaprzeczyć, że „Kurjer 
Łódzki* chce uchodzić za pismo pod każ
dym w*ględem aktualne i żywotne. Po 
omówieniu w noczelnyoh fcrtyfcułach 
nieamUrnie ważnych dla PoWrl, a może
i dia ludakoici całej (kto wie?) spraw, 
ja : np tunel u wylotu ul. Przejazd w 
Lodzi, po „asai-e^u" bezltrwieiych a r ty 
kułów, wyr/uer»onych przeciw Ń. D., po 
których rwistąpiły je«Uak radasna dre- 
t z a s  z powodu zdrowej cery Dmow- 
skifcflo — po tem  wszystkiem Kurjer 
wriąt sK; do spraw robctwicaych, a do 
NZf?. w szczególności. Nowenabyty pu
blicysta, kryjący si^ wstydliwie pod 
pseudonimem Ju»s>sza, zapominając o 
własnych troskach i kłopotach, wylewa 
tey nad tą  sytuacją, w jnki*j amaleźli clę 
prsywódcy NZR. po połączeniu się z 
NSR. Pan  J. obawia się, że enzeterowcy 
ipuno „odnowionego“ programu nie wy
rzekną się «wej óstyci-czasowej taktyU
i nie zawrócą, z drogi, - tó ra  ich wiodła 
bu socjalizmowi, (podobno 7 j c*-„'ść u- 
czestników este tn io^o  Zjazdu NZR. była 
za nazwą Na odowe Partje S»e?ałiatycz
ne; Kurjer jes t  bajeoinie  poinformowany, 
Lo wie więcej, niż uczestnicy Zjazdu, 
kturzy naw et o  projeKcio takiej nazwy 
nie słyszeli).

Kurjer aię cieszy z powstania N. 
P. R., chciałby tylko, aby robotnicy, do 
tej ra. t j i  należący, byli grzeczniejsi, 
wyrzekli się walki klasowej, a może tak 
obrony in teresów własnych, ku większej 
chwale pzłsiarzy — fabrykantów"! oczy
wiście Kurjer żeby tak  zapomnieli o 
Rzeczypospolitej Luslowej (przecież le- 
piejby brzmiaio Narodowej), ż*by się tak  
może zgodzili na  ¡sejm dwuizbowy, na 
wolny handel, na powoła lie Dmowskie
go na Naczelnika Państwa, o i.$. Luto
sławskiego na Ministra Oświaty... wtedy 
to  robotnicy zyskaliby pochwałę i sza
cunek Kurjera, ale też wtedy przestaliby 

.być  sobą, przestaliby być radykalną par
tią robotniczą, uczyniliby konkurencję 
różnym Zjednoczeniom Narodowym i 
Chrześcijańskim Dem okracjom.

Możemy zapewnić p. Junoszą, że 
NłJR. nie będzie się ubiegała o jego sza
cunek, ani też jego stronnictwa.

Organizujmy się ds walki 
z nieuczciwością!

deszły inne czasy*, jak priepo- 
w cJziai proroczy duch Mickiewicza, ale 
ich cechą nie jest podniosły nastrój, szla
chetne czyny i g rące umiłowanie wolnoś
ci odzyskanej po tylu latach podziemnej 
konspiracyjnej,często beznadziejnej walki.

Gdy byliśmy jeszcze pod dławiącą 
przemocą moskiewskiego knata, lub znaj
dowali się w żelaznych ramisaach b. oku
pantów—z jakąż wprawą i bolesnym sar
kazmem umieliśmy wytykać łapownictwo, 
poróbstwo i zgniliznę moralną i duchową 
carskich urzędników i wszechwładnymi pa
pami życia i śmierci będących pruskich 
żołdaków.

A dziś? Uderzmy się w piersi i po
wiedzmy, czem różnią się panowie paska
rze, nieuczciwi urzędnicy państwowi i 
wszyscy, którzy li tylko swój osobisty in
teres mają na celu a zapominają o obo
wiązku patrjotycznym, o rato-yaniu metyl«

ko frazesem, nietylko drobnym przymuso
wym datkiem, ale całą swoją istnością, 
jasnym i zdecydowanym czyr.era zagroio- 
nej Oj czynny.

Żołnierza na froncie spełniają swój 
święty obowiązek—za to cześć im i chwa
ła—ałe nadeszły czaay, kiedy i poza fron
tem ważne a niecierpiące zwłoki czekają 
nas zadania.

Pierwszą Inicjatywą w tym kisrnnkn 
dali robotnicy i pracująca Inteligencja, 
nawołnjąc do bezwzględnej walki z pas* 
karstwem i organizowania Towarzystw do 
walki z nieuczciwością.'

Nie lękajmy, się lu«izi silnych tem, 
że posiadają iłoto wytarto biednym wdo
wom, sierotom, nieletnim dzieciom! Kra
dzione nic tuczył Niedługie będzie ich 
panowaniu 1 nieć stcnowczo muszą 
jeżeli wszyscy pokrzywdzeni — a tych są 
tysiące—zjednoczą się pod sztandarem, na 
którym wypisane jest hasło: .Organizujmy 
się do walki z nieuczciwością!* S.

Esnrytary dla walsRowych.
W m yil projektu  ustawy, przyjętej 

przez połączone komisje sejmowe: woj
skowa i ,skarbow o-budżetow ą, przyzna
ne bętlą em erytury tymczasowe tym o- 
fieerom, podoficerom i urzędnikom wojak 
polskich, którzy przed wstąpieniem do 
armji polskiej pozostawali w służbie 
wojskowej jednego z państw zaborczych 
a obecnie, bądź to  za względu na wy
służono lata, bądź to  niezdolność do 
dalszej służby mają być- przeniesieni w 
s tan  spoczynku.

Za podstawę do obliczania em ery
tury  przyjmuje się dla oficerów: 40% za 
10 lat  służby wojskowej i 2,4% za każdy 
następny rok od sumy wszystkich p o 
borów w służbie czynnej, przy wiązanych 
do osta tn io  posiadanego stopnia baz 
dodatków polowych, funkcyjnych i re 
prezentacyjnych. W s to su ru u  do podo
ficerów zawodowych sum a w powyższy 
spo ób obliczana będzie od osta tn io  po
siadanego żołdu, powiększonego o ry
czałt za świadczenia w naturze.

Em erytura  tymczasowa wynosić 
będzie 6')$ w powyższy sposób obliczo
nej su .wy. Korzystać z em erytury  mogą' 
te  esoby, k tóre conajmniaj 6 miesięcy 
przedłużyły w woisku polakiem.

Sprawy robotnicze.
O n o Ł '3  w a r u n k i  p ł a c y  d l a  

s i e k a c z y .
(fr) P r z e d s ta w ic ie le  Z w ią z k u  P r a 

c o w n ik ó w  M ą c z a y c h  /w r ó c i l i  s i ę  d o  p r e 
z y d e n ta  R ż e w s k ie g o  z  p r o śb ą  o r o z c ią g 
n ię c ie  n a  p ie k a r n ie  m ie jsk ie  n o w y c h  w a 
ru n k ó w  p r a c y  u z n a n y c h  p r z e z  w ię k s z o ś ć  
w ła ś c ic ie l i  p ie k a r ń  łó d zk ich .

S p ra w a  p o w y ż s z a  b ę d z ie  p rze z  M a
g is t r a t  r o z p a tr zo n a  na je d n e u i a n a jb liż 
s z y c h  p o s ie d z e ń .

Z j e d n o c z e n i e  P o l a k .  z w i ą z k ó w  
z n w o d a w y c h  r o b .  p r z e m y s ł u  

b u d o u l ^ s j g o .
W  lo k a lu  P . Z. Z. (G łów n a  31) o d 

b y ło  s ię  z e b r a n ie  p r z e d s ta w ic ie l i  P . Z. Z.
i  Z jed n . Z aw . P o ls k ie g o  z P o zn a n ia .

P o s ie d z e n io  z a g a i ł  ob. W a s ia k ,  
p r z e w o d n ic z y ł ob . T e szn er . O b ecn i b y l i  
ob . K ą k o le w s k i'(z  D ą b r o w y  Górn., rep rez . 
m u r a rz y , c ie ś l i ,  b ru k a r zy  i  z d u n ó w ), J a 
n ic k i (P ią tk o w o ), D e r d a  i S z e w c z y k  
(Z d u ń sk a  W o la ) oraz m ie jsc o w i p r z e d -  
s ta w ic ie l-e  m u r a rz y , c i e ś l i  i b ru k a rzy .

S p r a w o z d a n ie  z  k o n fe r e n c ji p o z 
n a ń sk ie j  z d a ł ob . W asiak ; p r z e m a w ia li
o z je d n o c z e n iu  o rg a n iz a c ji r o b o tn ik ó w  
p r z e m y s łu  b u d o w la n e g o  ob . P o llc h e r ,  
T e sz n e r , D u r k o , W o je n o w s k i i  K ą k o le w 
sk i.

W y b r a n o  k o m is ję , k tó ra  s ię  za jm ie  
p r z e jr z e n ie m  k s ią g  p o s z c z e g ó ln y c h  z w ią z 
k ó w  i r e a ln ie  p o s ta w i sp r a w ę  z je d n o 
cz e n ia . D o  k o m is ji  tej w y b r a n o  ob . 
W a s ia k a  (od  m u r a rz y ), H u d z ik a  (o d  s t o 
la r z y  i c ie ś l i) ,  K u c iń sk ie g o  (o d  b e to n ia 
r z y )  i L a s iń a k ie g o  (o d  zd u n ó w ).

T a k  w ię c  p o ło żo n o  fu n d a m e n t p o d  
p o łą c z e n ie  c a łk o w ite  P o lsk . Zw . Z aw . 
rob . p rze m . b u d o w la n e g o .

------o-------

Z  r u c h y  b u d o w ! s n : g o .
Województwo łódzkie wobec braku 

lokali na  pomieszczenie urzędów pań
stwowych — nabyło plac pod budowę 
gm achu dla Izby Skarbowej, n ierucho
m ość z budynkami dJa Policji Państw o

wej, pe rtrak tu je  też Województwo - o  
kupno gm achu szkceły im. S taszyca w 
Zgierzu i poomikufe olacu pod  
budowę gm achu dla Sądu  Okręgowego 
w Łodzi.

W opracow ani«  są  t e ł  projekty na  
budow ę gm achu dla Sądu  Okr. w Ka
liszu na budowle dla s tadnin  państw o
wych w Piotrkowekiem  (maj. Bogusła-
wice).

O pracow ano są  też kosztorysy re 
m ontu  gm achów państwowych w obrębie  
Województwa, rem on t iy ch te  gm achów 
rozpoczęty b id z ie  jeszcze w sezonie 
bieżącym.

Z przedstawionych Województwu 
do zatwierdzenia planów okazuje si?, 
że ruch budowlany w obrębie W oje
wództwa zapowiada się  n iebardzo po
myślnie i n ieprędko rozwiąże kryzys 
mieszkaniowy. Przyczyną zasto ju  jeet 
drożyzna m ateria łów  budowlanych.

Dla prawidłowe] zabudowy, już roz
poczętej w  wielu środowiskach woje
wództwa, Dyrekcja przystąpiła do zbie
rania danych, tyczących się regulacji 
mniejszych miasteczek, o ia d  i wsi.

m a

l i i i  l i p .  i  
Kalendarzyk.

Dziś Augusta 
Jutro Teodora
Wschśd słońca, 
Zachód „
Wschódksięfyca 
Zachód ,

3 m. 49 
8 m. 05
3 m. 51 
1 m. 41

(ftpsniDKI błsisrjiczne.
2 3 . V. 1 5 0 7 . Zygmunt S ta ry  z a 

wiera s o ju sz  z Węgrurni, mocą którego 
po zgonie Zygm unta Mołdawja prasoko- 
(k i  w posiadanie Węgier.

Teatr, eizyiu ł szłaSa.
T e a t r  F'»łskf.

Dz ś na dochód N. Z. R. (dzielnica 
bałucka) Teatr Polski daje »Ziżarie^o auto- 
mobilistę*, śvietną krotochwiłę O. Kratza, 
w której deikenale zgrany zc3pó| pob&dza 
wszystkich do wesołości.

Jutro po raz drugi „W sieci* pełna 
temperamentu «ztaka J. A. Kisielew* 
skiego, będąca sutem żniwem bklaskśw 
dla wykonawców z p. p. Dunin Rychłow- 
ską. Rocłowiczow»], Zbikowską, Meliną, 
Leśniewskim, Rychłowskim, Rdzawiczem i 
Urbańskim na czele.

»Klątwa*, tr8gedja Wyspiańskiego 
ukaże się po raz ostatni w sobotę po po
łudniu. W próbach .Kontroler wagonów 
sypialnych.

1  miasta.
g O praw o pierwokupu »  p o w lt c U

Słupecki w.

(r) W kwietniu Magistrat m. Łodzi 
wobec ciężkiej sytuacji aprowizocyjnej 
zwrócił się do Min. Aprowizacji o udzie
lenie Magistratowi zezwolenia na prawo 
pierwozakupu zboża w powiecie s łu 
peckim w ilości 20 wagonów. Mini
s ters tw o listem z dnia 10 maja r. b. za- 
kumunikowało odpowiedź odm owną Ma
gistrat zwrócił się ponownie do Mini
s ters tw a z prośbą o udzielenie zezwo
lenia choćby na 10 wagonów w interesia 
ludności niezamożnej, k tó ra  nie może 
płacić za pieczywo pozakartkowe cen  
wygórowanych.

Z Uaiufcreytstu Fowrszsonnaga.
W sobotę, dnia 20 maja o godzinie

7 wieczorem odbędzie sie wykład p. A.?y 
Koziołkiewiczówny p, t. »Księgi Pielgrzym- 
stwa Polskiego'.

Gdjaxd in etru lctori»  ośialaisuyyfih.

(k ) W czo ra j, g o s z c z ą c y  tu ta j p rze z  
5 d n i in s tr u k to r z y  o św ia to w i, o g . 10-ej 
ran o  z w ie d z i l i  p r a c o w n ię  p s y c h o lo g ic z 
n ą  m ie jsk ą  p r z y  u l. P ir a m o w ic z a  N r. 5 , 
g d z ie  w y ja ś n ie ń  u d z ie la ł  d e c e r n e n t  W y 
d z ia łu  S z k o ln ic tw a  dr. K o p c iń sk i, n a 
s tę p n ie  u d a li s ię  n a  o b ia d , p o c z e m  o d 
p r o w a d z e n i z o s ta li  n a  d w o r z e c  k a lis k i ,  
sk ą d  o g . i  i p ó ł p o  p ó ł. w y r u s z y l i  do 
W a r s z a w y . D o  s ta c j i Ł ó d ź -K a lisk a  g o 
ś c io m  t o w a r z y s z y l i  i ż e g n a li se r d e c z n io  
p r z e d s ta w ic ie l i  W y d z ia łu  S z k o ln ic tw a  p. 
dr. K o p c iń sk i i p . W a ltra tu s .

In s tr u k to r z y  o św ia to w i, p o  c h w ilo 
w y m  w y p o c z y n k u  u d ają  s ię  z  W a r sz a 
w y  n a  te r e n y  p leb isc y to w e^

R a w * c « a y  on nląao.

(r) Wydział Przemyełowo-HandHowf 
Urzędu Walki x Lichwą i Spekulacją 
podaje do wiadomości, i ł  na  posiedse- 
niu odbytem  w dn. 25 b. n .  pod prze
wodnictwem Naczelnika Wydziełu Dr. 
Pawlikowskiego z przedstawicielami 
rzeźników, uchw alono nas tępu jące  ceny 
na  mięso: wołowina do 24 mk., wieprzo
wina do 25 m., cielęcina do 20 m., baranina 
do 22 mk., polędwica do 23 mk., słonina 
35 mk.

W wypadkach n ies tosow ania  się rzeź
ników do powyższych cen należy po«* 
wiadoraić o  tym Urząd W. z L. i S.

Co moIm* t u  • g r a a l a u i ,
(r) U. W. z L. komunikuje, żc wol

no jeet w cukierniach i res tauracjach  
podaw ać bez .ograniczeń mleko, o ra i  
kawą i czekoladę na ralsku. Lody są 
wzbronione, dopuszczalna jest na tom iast 
kawa m rożona na sacharynie.

W alrzym aala rusk u a tulbetrego  
«  H cg iitra e l« ,

(i) W związku z projektowaną rv 
dukcją personelu  w różnych wydziałach, 
M agistrat stosownie do dezyderatu Rady 
Miejskiej wstrzymał wszelki ruch  słuł* 
bowy.

Are
■ t k i l n t i * .

(k) Za niedopełnienie obowiązku 
szkolnego (nieposyłanie dzieci do szkół)
— 37 osćb osadzono w areezcie.\
Praaowtaley k ( a p * n 1 |w  rim Bcujsrawi 

s ia a l  x p r a e a a a l b a u l  Mi«]akiMl.
Wydział Zaprowlantowsnia pasta« 

nowlł wydawać pracownikom koopa*
ratyw prywatnych matarjeły w iloleteeh 
preyznanycb pracownikom miejskim I 
zażądać w tym oclu ed kooperatyw 
imiennego wykazu pracowników.

I t a o k i  su p n j i t a f l i a  p o i a l a lM f a i ,
Wydział Zdrowotności zaakeeptowaj 

zaproponowafie przez Towarzystwo Do« 
brocsynności «ławki w przytułku po
łożniczym. Nowa stawka wynosi mk,
37.50 d z ie n n ie  o d  oasby.

t ' X
B i id aa a  Izby S karbaw i]«

(k) Zwołane zostało itesiedzenie Dy« 
rekcji okręgowej robśt pablicznycli Woje
wództwa Łóśzkiago w sprawia r e z p a tn e ^  
nia kosztorysów na rozbiśrkę doatów i 
murów, znajdających się na placn przy 
ul. Aleja Kościuszki te  83, nabytym p o i  
budowę jnwchu Izby Skarbewej.

Skkd  komitetn tej kndowy przedit«- 
wlony jest przez dyrekcję robśt pablicz« 
nych do aprobaty Ministerstwa.

Postanowiono sporządzić plfeay bu
dowy, które wkritce będą ukoiczoa*. Po 
rozb órce domśw dyrekcja okręgowa przy
stąpi niezwłocznie do przedwstępnych ro
bót około budowy pwjektowantgo gmicku 
Izby Skarbowej.

Pad  budow ę gmasS;» sck a ln ag a .
(k) Wobec niezgodzenia się obywateli 

K- Kowalskiego i Laskowskiego, właści
cieli gruntów przy nl. Średniej Nr. 106, 
•108, rozmiaru 3 4 ,6 9 9  łokci kwadratowych 
ua odstąpienie miastu wzmiankowanej po
sesji pod budowę gmachu szkolnego Ma« 
gistrat postanowił nabyć je w dradza wy
właszczenia.
P e i s ig  ca  d e a e r t e p tm  ł p a s trz e le n ia .

(k) Wczoraj przez ulicę A leksan
drowską do uciekającego dezertera — 
prowadzący go do więzienia żandarm 
dał kilka strzałów, któro zraniły ciężko 
uciekiniera, nazwiskiem Grams.

f]apad .
(k) Na uliey Piwnej Józef Zam- 

szycki napadł na Helenę Dal i zadał joj 
cięto rany  w głowę tępem narzędziem. 
Zamszyckiego aresztowano.

Sprostow anie^
W e wozorajszej depeszy o Gł. Kom. 

W ykonawczym  NPR mylnie w ydruko
wano nazwisko red. Kornickiego.

Nie Iswno .Kurjer Częstochowski* 
podał wiadomości, i t  budowę polskich fa
bryk amunicji w Starachowicach i „Pociak", 
powierzono n i e m i e c k i e j  firmie Allert
i Bihla w Cz<;Stochowie. Obecnie jedno 
z pism warszawskich donosi znów, i e  bu
dowę iabryki w Rembertowie powierzona 
także firmie niemiecki«}. Pomimo tej 
dwukrotnej wzmianki w prasie — władza 
odnośne milczą.

Czyżbyśmy lię bez p o m o c y  N iem ców  
obejść nie mogli ?

------ o-=r



(KSg v f q  z w y c i ę s t w a  i  z d o b y c z e ) .

t a l M  £ ! &  S A P
z dnia 27 rnsju.

%
N a  p o łu d n io , od  D ć w in y  z a c ię te  

"Walki tr\y&ją w  d a ls z y m  c ią g u . IS sei«
pi‘2S?23oa«S  ¡ a ? ¿ s i r u je  b e z  p r z e r -
t o y  w  r o z m a ity c h  p u n k ta c h  n a sz e g o  
frontu m ię d z y  D ź w in ą  a P r y p e c ią .

S z c z e g ó ln ie  s iln o  w a lk i t o c z y ły  s ię  
p ó łn o c n y  za c h ó d  od  B o r y so w a  w  r e -  

Jonie m ie js c o w o ś c i P le s z c z e w ic e ,  Z a d y  i 
Z iem bin, W s z y s tk ie  a ta k i n ie p r z y ja c ie l
skie n a  ty m  o d c in k u  z o s ta ły  p r z e z  n a -  
izo o d d z ia ły  o d p a rte . W y m ie n io n e  o d 
dzia ły , p r z e s z e d is z y  do k o n tr a k c ji, p o  5 
g o d z in n y ch  w a lk a c h  z m u s iły  n ie p r z y ja 
ciela  do u c ie c z k i, K i i s z c s ą c  b r* ?  ™ 

b t t l i s z o t & l a k ą .  W z ię to  150 
Jońców i k ilk a n a ś c ie  k a ra b in ó w  m a s z y 
n ow ych . O d c ię te  o d d z ia ły  n ie p r z y ja c ie l
sk ie rj;.\ forz. a  *■ u

B e r s i z y n y  z o s t a j ą  s t s p u i s w s
v-’ y ł a s 8 7 W £ ! 3 i a  ’ i  n i s z c z o n e «  
K a w a lc rja  p o d p u łk o w n ik a  A n d e r sa  okrą-* 
ż y ła  i u i z ? S  3 j ¿ - j  n i e w o i i  n a  p ó ł
n o c  od  B o b r u jsk a  w  re jo n ie  to ru  k o le jo 
w e g o  4  z 4 0 0 -tu  
k o ń m i i 9 k a r a b in ó w  m a s z y n o w y c h .

N a  fr o n c ie  m ię d z y  D n ie s tr e m  a 
D n ie p r e m  n ie p r z y ja c ie l  z a a ta k o w a ł n a 
s z e  p r a w e  sk r z y d ło . W s z y s t k ie  a ta k i  
z o s ta ły  o d p a r te  i n ie p r z y ja c ie l  z m u s z o 
n y  do" u c ie c z k i.

N a  p ó łn o c  od  K ijo w ą  o d d z ia ły  n a -  
s z o  śm ia ły m  w y p a d e m  p o  w a lc e  n a  b ia  
łą  b ro ń  z a j ę ły  w ie ś  S w a r o m je , b io r ą c  60  
je ń c ó w .

N a  r e s z c ie  t e g o  fro n tu  d z ia ła ln o ś ć  
w y w ia d o w c z a .

Pierwszy zastępca  szefa sz tabu  ge- 
nera lneco

Kaliński, genera ł ppor.
•----- o------ -

Pomoc wojskowa koalicji dla Polski.
(Od własnego liorcsp.).

WARSZAWA, 27 maja. „D%iIyMail- 
don<;si: Kor.fcroncia ambasoalorów po- 
•tiinourtła jednogłośnie dać wojskowe 
poparcie Polsce i Rumunii przeciw

Rosji Sowieckiej. Postanow ienie  to  za
padło po sześciogodzinnej naradzie  i po 
wysłuchaniu refera tu  m arszałka Focha.

Cała lo s k w a  przeciwko Polsce..
(Od xolasncgo koresp.).

WARSZAWA, 27 m ija .  Rewolucjo
nista rosyjski Goldstein', omawia w 
»Poślednich M owostiach“ (Paryż) sprawę 
tragicznego rozdwojenia ojwnji erni(<racji 
rosyjskiej w sprawie ofensywy polskiej. 
Prawe skrzydło aocjalrewolucjonistów 
ogłosiło dekl^racj?, iż ofensywa polska 
•potka wc wszystkich Rosjanach nie

przejednanych wrogów. Mieńszewicy o" 
publikowali taką  sam ą deklarację. Du
chowni prawosławni błogosławią pułki 
czerwonej gwardji na bój z Polakami. 
G enerał Brusiłow projektuje zorganizo
wanie wszystkich sił, celem odparcia  
„najaziu'* po!s ie*o na „odwieczne zie
mie rosyjskie“.

Go mówi Minister aprowizacji?
LWÓW, 27 maja (PAT). Minister 

aprowizacji przybył wczoraj do Lwowa. 
Mir.ister Śliwiński w ro zm o w o  z dcle- 
fiatami m. Lwowa zapewnił, i e  aż do 
nowych zbiorów ilość mąki jest  zupełnie 
Wystarczajęcc. B-dą jednak trudności 
transportow e. Rząd będzie a»ą s ta ra ł  o 
to aby k o i^ a  poiiwyika produktów m o
nopolowych podwyższona była z racją

chleba i mąki bo w ten  sposób będzie 
można wytępić paskars tw o. Wkrótce
Ssjm  uchwali sekw estr  ziemiopłodów. 
Przyjdzie też  do uń iikać jl  cen produk
tów monopolowych dla całego kraju. 
Świeżo otrzym ał minister w .aJom cść , iż 
do G d a ń s .a  nadeszło 11.500 wagonów 
mąki.

Z n i ż k a  o© ia m
S k u S c c z s ia  w a l k a  z a  s p e k u l a c ^ .

PARYŻ, 27 maja (PAT). „Daily 
Telegraph“ donosi z Nowego Jorku, 
te zniżka cen na rynkach amery
kańskich w ynosi 35 proc., a w  po
szczególnych wypadkach dochodzi 
do 40 proc. W ubiegły piątek mię
dzy spekulantami zbożowymi w  
Chicago wybuchła panika wyraża
jąca się w  sprzedawaniu nagroma-

■ dzonych zapasów za jakąkolwiek  
ćonę. Przyczyną spadku cen w  Sta
nach Zjednoczonych jest solidarna 
decyzja ludności nienabywania to
w arów  po cenach spekulacyjnych. 
Banki zamknęły kredyty spekulan
tom zażądawszy niezwłocznego ure
gulowania dotychczasowych należ
ności.

K r e d y t  cd l i m e r y k i .
WARSZAWA, 27 maja. Bawiący 

W Warszaw ę Amerykanie stwierdzają, 
p ra sa  am erykańska  omawia bardzo 

Powsinia i gorąco stosunki polskie, a 
Powszechna opinja am erykańska skłania 
•ię do udiie lenia  Polsce szerokich k re
dytów, na k tóre państwo nas  ze zasłu
guje sobie wspaniałemi sukcesami w 
*dlce przeciw bolszewikom.

N o w e  „ p r o t e . t y “  C r i G z e r i n a !
(Od własnego koresp.).

, WARSZAWA, 26 maja. Sowiecki 
*°m. do spraw zagr. Cziczerin, wspól
n a  z ukraińskim komisarzem spraw  
*®gr. Rakowskim rozesłali rad jo te łegram  

m ocarstw  koalicji, p ro tes tu jący  prze
r w  wtargnięciu .polskiej szlachty na U kra

iną rosyjską“, w chwili, gc?y obie rzeczy- 
pospolite sowieckie — rosyjska i ukraiń
ska przygotowywały się do w ew nętrz
nego odrodzania gospodarczego.

P ro te s t  nazywa P e t lu rę  kontrrew o
lucjonistą  i stwierdza, że sam a Polska 
nie rzuciłaby się w wir walki, gdyby nie 
p^m oc koalicji i d latego rząd sowiecki 
czyni odpowiedzialnymi z a  nas tęps tw a  
m ocars tw a  zachodnie.

K s n c s n tra c y jris  p u n k ty  b o ls z e w ik a *?  
z b o m b a r d o w a s s !

M IŃ S K  L IT E W S K I 27 m aja . K o
r e sp o n d e n t  w o je n n y  „G oń ca  M iń s k ie g o “ 
d o n o si: N a s i  lo t n ic y  z b o m b a r d o w a li  
w s z y s t k ie  p u n k ty  o b se r w a c y jn e  b o ls z e 
w ik ó w , n is z c z ą c  r ó w n o c z e śn ie  w  w ite b -  
sk io m  4 o lb r z y m ie  m a g a z y n y  a m u n ic y j 
n e , d e to n a c ję  s ły c h a ć  k i lk a n a ś c ie  k ilo 
m e tr ó w  w o k o ło .

T r a c k i  c k e  z n i s z c z y ć  P o ls k ę  za 
p ^ e c ą  s t r i k e d

W A R S Z A W A  27 m aja . Z H e ls in g -  
fo r su  d o n o szą : T r o c k i m ia ł o ś w ia d c z y ć ,  
ż e  z a  o fe n s y w ę  p o ls k ą  o d p o k u tu ją  w s z y 
s c y  P o la c y , z a m ie s z k a li  w  R o sji. R zą d  
s o w ie c k i  k r w a w o  s ię  p o m ś c i z a  n a p a d  
n a  U k r a in ę . D a le j  T r o ck i m ia t  p o w ie 
d z ie ć , ż e  z a p o m o c ą  stra jk ó w , z o r g a n iz o 
w a n y c h  w  P o ls c e  p r z e z  R o sję , z n a jd z ie  
s ię  on a  w p r o s t  w  r ę k a c h  so w ie tó w , i 
n a p r zó d  z o s ta n ie  P o ls k a  z n isz c z o n a  fi
n a n so w o  i g o sp o d a r c z o , • a  p o te m  m il i 
ta rn ie .

P r a c e  n ad K a s s t y t u c j a .
W A R S Z A W A  27 m aja . (P A T ). —
K o m isja  k o n s ty tu c y jn a  p o d  p r z e 

w o d n ic tw o m  p . R a ta ja -w  o b e c n o ś c i  p od r  
se k r e ta r z a  s ta n u  W r ó b le w s k ie g o  p r z y 
s tą p i ła  d o  3 -c ie g o  c z y ta n ia  p ro jek tu  u -  
s ta w y  k o n s ty tu c y jn e j . P r z y ję to  r o z d z ia ł
1 - s z y  p o d  n a g łó w k ie m  „ R z e c z p o sp o lita “, 
a r ty k u ł d r u g i fo r m u ją c y  d w u iz b o w o ś ć  
w ła d z y  u s ta w o d a w c z a j  p r z y ję ty  z o s ta ł  
14 g ło s a m i p r z e c iw  I I .  P r z e c iw k o  tej 
u c ln v a lo  z a ło ż y li  v o tu m  se p e r a tu m  lu 
d o w c y  w s z y s tk ic h  o d c ie n i —  s o c ja liś c i
i N Z R .

P r z y s tą p io n o  "następnie do 3 -g o  
c z y ta n ia  2 -g o  r o z d z ia łu  tr a k tu ją c e g o  o 
w ła d z y  u s ta w o d a w c z e j .

B j n k  t a r n i n y  w  W a r s z a w i e .
W A R S Z A W A  27 m aja . . (P A T ). —  

D n ia  27 bm . o d b y ła  s ię  u r o c z y s to ś ć  o -  
tw a r c ia  o ra z  p o ś w ię c e n ia  B a n k u  k o m u -  
n a lu o g o  w  W a rsza w ie .J

B a n k  k o m u n a ln y  m a z a s p a k a ja ć  
p o tr z e b y  k r e d y to w o  z w ią z k ó w  s a m o r z ą d 
n y c h  u ła tw ić  im  o b r o ty  p ie n ię ż n e  i w z a 
je m n e  o b ra e łiu a k i. S ło w e m  m a  s tw o r z y ć  
d la  z w ią z k ó w  lc c m u n a ln y ć h  w a ru n k i n ie 
zb ę d n o  w  ofeeen ym  c z a s ie  d o  d ą ż e n ia  
w n a jb liż sz e j  p r z y s z ło ś c i  do p o tę ż n e g o  
ro zw o ju .

■ B a n k  k o m u n a ln y  b ę d z ie  d la  q u o 
ru m  m ie jsk ic h  r z e te ln ą  p o m o c ą , z a p e w 
n ia ją c  k r e d y t , u s u n ie  b o w ie m  p o d s ta w o 
w ą  tr o sk ę  i d a  m o ż n o ść  o d d a n ia  s i ę  o -  
w o cn cj p r a c y .

Ł f l a r e s z c i e . , .
WARSZAWA, 27 maja. (PAT.) Wobec 

piedbBistwa wielu obywateli państwa 
polikiego w spełnieniu swoich obo
wiązków względem skarbu, Min. skarbu  
weszło na drogę masowych rewizji dla 
wykrycia winnych.

W rezultacie  tych re.wizji s tw ier
dzono,-że  przeszło 17,090 płatników nie 
uznało za s tosow ne wykupić patentów. 
DopU ro pod g ro ib ą  następstw  zarzą
dzonej rewizji wykupiło patenty  przeszło 
7000 płatników. C ię tć  niesumiennych 
płatników pociągnięto JuS do odpowie
dzialności. Wymierzono kar na przeszło 
pół miljona m arek. Administracja »kar
bowa zamierza w dalszym cią£u pro
wadzić rewizjo i wobec niesumiennych 
płatników ¡stosować zamknięcie przed* 
siębiorstwa.

Zniżka cen zbliża.
K R A K Ó W  27 m aja . N a  U k r a in ie  

n ie m a .z ie m  le ż ą c y c h  o d ło g ie m . B o ls z e 
w ic y  " gosp od arow ali p o  m ia s ta c h , a w ie ś  
tw o r z y ła  z a m k n ię ty  o rg a n iz m , k tó r y  n ie  
u le g ł  r o z k ła d o w i. T o te ż  z b o ż a  j e s t  ta m  
w ie lk a  o b fito ść  i m o ż e m y  z  U k r a in y  
s p o d z ie w a ć  s ię  w y d a tn y c h  tra n sp o r tó w . 
Z a jęc ie  te r e n ó w  u k r a iń sk ic h  ju ż  s ię  o d 
b iło  d o d a tn io  na n a sz e m  ż y c iu  gosp 'od ar-  
c z em , w y w o łu ją c  z n iż k ę  c e n  zb o ża ... P o 
z o s ta je  to  p r z e d e w s z y s tk ie in  w z w ią z k u  
z  tem , ż e  arm ja  n a sz a  w  d ro d ze  lo ja l
n e g o  k u p n a  n a  te r e n a c h  z a ję ty c h  w y - , 
s ta r c z a ją c o  s ię  a p ro w izu je .

J e s t  to  o c z y w iś c ie  w ie lk ie  o d c ią ż e 
n ie  g o sp o d a r c z e  i d o tk liw y  c io s  d la  s p e 
k u la n tó w  z b o ż o w y c h .

K a n i f a s i i e p s  s tra jki w Iriandji!
DUBLIN, 27 maja. (PAT.) 2000 ro

botników portowych, zajętych ładow a
niem amunicji na s ta c j5, zastrajkcwało. 
W strzymano odpłynięcie wszystkich ła
downych okrętów.

Przywódczyni stifrażystok -  beiszewiczką.
PARyŻ, 27 maja; (PAT.) Radjo. 

»Petit Journal* donosi z Londynu, źe 
Syllja Pankhus t  jes t  -podejrzaną o n a 
leżenie do organizacji bolszewickiej.

Powstańcy nie śpią. *
DUBLIN, 27 maja. (PAT.) Havas. 

Irlandczycy w oaiszym ciągu prowadzą

walkę z rządem  angielskim prze* pod* 
pałanie koszar i,budynków państwowych.
W ciągu osta tn iej doby spłonęły gm achy 
rządowe Baterwtfta i Cicyne.*

Strajki w i tsłeszacii.
RZyM, 26 maja. (PAT). Wybuchł 

w Trioulu strajk  powszechny ja co wy
raz p ro tes tu  prsuciw opieszałości rządu 
w sprawie zapobieżenia brakowi pracy. 
W związku z tym odbyły się w Rzymie 
manifestacje. W Palerm o ogłoszone 
s tra jk  powszechny. Podczas  s ta rc ia  
między poheją a  t łum em  zabita  1 osoba
7 odnlesZo rany. Wynikły rów n ie i  w 
O rtonie  I S a n t  M arco krwawa stercia
2 osoby  zabite 3 ranne. *

HiKidy cz isks-n is im gck it!
BERLIN, 27 maja (PAT). O  ukła

dzie czeBko-nismieckim z dnia 25 m aja 
donoszą: Według wiadomości podanej 
przez Minislerjum komunikacji zawarli 
Cze6i s  Nieiwcami um owę na podstawie 
k tórej Czesi dos ta rczą  cfukru, a Niemćy 
w iam ian  sa  to  wagony kolęjowe. D etąd  
dostawili Czesi już 7500 tonn cuVru, a 
Niemcy 13S0 wagonów.

Ustawa ztożflwa ws F r e z j i .
PARyZ, 27 m aja (PAT). Rada mi

nistrów przyjęła w osta tecznej fo ra ia  
projekt ustawy zbeżowej. Wszystkie 
zbofa  krajowe i sprow adzone będą  z a 
kupione w roku 1920 przez państwo. 
U:hwała parlam entu  będzie megfa prze
dłużać z roku na rok działanie tej ’ u- 
stawy.

rzy w a h j ą  się  z pńf\ 
t r ik U tu .

BUDAPESZT, 27 maja (PAT). Mi
n is te r  spraw zagra»ic*nyeh T e k k y  o- 
świadczył na zgreraedaeniu na redew sm , 
źe delegacja  pokojowa, uw ala jąc  po 
długim namyśle, i i  warunki projektu 
trsk tet<w  t ą  nia do prsyjęcia złożyła 
mandat w ręce rządu, który winien zs- 
decydew ać czy t ra k ta t  ma być podpisa
ny. Ze względu » a  poważną sytuaeję 
kraju rząd posia iw w ił podpisu nie od
mówić.

Wzywiją da pracy.
PARyZ, ^  maja. (PAT.) HtYas. 

Do .Journa ła*  donos ią  z Marsylji, że 
robotnicy portowi wydali odsawą, wzy
w ającą  do natychm iastow ego pow raiu  
do pracy.

W Dunkierce rebotn iey  postanowili 
ogłosić s tra jk  powszechny, jako wyraz 
p ro te s tu  p r2ec,wko wydalaniu stra jku
jących.

Co m ś f f i s  jtńcy o Risji?
PARyz, 26 a o j a  (PAT). Rad)«. -  

Dzienniki egłasceją  opowiadania fran
cuskich i angielskich jeńców, k t i r ry  po
wrócili z Rosji. Tak francuzi jak i an- 
głicy byli bardzo i l e  traktowani. S to 
sunki w Rosji sowieckięj są  tek  s tra sz 
ne, że ńiema dość słów aby je przed
stawić.

Oakinsł czeski.
- LJON 25 m ija (PAT,'. Radj*. Z Pra

gi c!on«s:«i, i t  nowy gabinet czeski skła
da się, o ile dotyshezis wiadome, z 7 so
cjalistów, 4 agrarjuszy i 2 nsrodewycti 
socjalistów. Prezesem ministrów jest Ta- 
szjr, ministrem spraw zagranicznych 
Benesz.

\h morzu.
LJON 25 maja (PAT). Rsdje. 6 wiel- 

k ch kouirtorpedowców n.dtnieekich przy
znanych Francji przybyło dziś de Chsr- 
burgd. OczeKają przybycia jeszcze aie« 
mieckiego etatka patrolowego we średę i 
we czwartek. 1 holowaik francuski wy* 
płyaął do Litweck, by zsbrać wiatki aie- 
miecki dopływający de Cherbnrga.

Wiadomości telegraficzne.
K o n g r e s  m..tksykański wybrał na 

prezydenta  tymczasowego 224 głosami 
p r z e c iw k o  28 gen. do la Houerta.*

Konferencja am basadorów  w Ljo- 
nie załatwiła sprawą t rak ta tu  między 
Szlekwikiem, Niemcami a  Danją, o ras  
zdecydowała, i e  pro jek t t rak ta tu  b idzie  
urzędowo ogłoszony 2 Interesowanym 
państwom.
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Przy opracowywaniu konw encji  
polsko-gdariskiej s lu iyć  b*dzie zo po
staw ę projekt rządu  polskiego.

Wiadomości polityczne.
Rząd polski wyśle nową notę 

pokojową.
Jak słychać w  sferach polity

cznych rząd polski —  w  myśl de
klaracji premjera Skulskiego na sej
mowej komisji spraw zagr. —  w y
stosuje nową notę pokojowę do so- 
wjetów .

Traktat polsko-ukraiński 
będzie ogłoszony.

W najbliższych dniach ogłoszony 
będzie tek s t  t ra k ta tu  polsko - ukraiń
skiego.

Naczelnik Państwa w Winnicy
Naczelnik Państw a w czasie poby

tu  swego na (roncie w dn. 17 b. m. byl 
uroczyście podejmowany przez a tam ana  
P e t lu rę  w Winnicy.

Paderewski wróci niedługo 
do kraju.

Paderewski ma niedługo powrócić do kra* 
ju, do swoich obowiązków poselskich.

Warszawa
Młodzież na pożyczkę 

Odrodzenia.
W niedzielę w Warszawie odbył się 

wspaniały pochód młodzieży, agitującej 
na rzecz Pożyczki Odrodzenia. Zlot na
stąpił na Starem Mieście, skąd wyruszono 
pod pomnik Mickiewicza.

Na czele pochodu kroczyła orkiestra 
21 p. p. za nią grupa młodzieży ze skar
bonkami agitacyjnemi, znanemi z pochodu 
dnia 3-go maj, transparent s  napisem: 
, Przez Pożyczkę odrodzenia Polski — z

Bogiem do odbudowy Olczyzny*. Dalej 
kroczył dobosz w stroju średniowiecznym 
za nim — wóz z napisami: .Kupujcie p >  
zyczkę Ocjrodzenia Polski", ciągniony 
przez cztery rumaki z jeźdźcami w stro
jach średniowiecznych, okryte czaprakami, 
za wozem orkiestra stacji zbornej, tran
sparent: .Potyczka odrodzenia zniweczy 
ślady niewoli”, wreszcie zastępy publicz
ności

Dwie marki za dzienniki.
Począwszy od 23 b. m. wszystkie 

pisma warszawskie pobniosły cenę nu 
merów pojedynczych do 2 marek.

Hania. Mm i boi? galionie la- 
nicia w SfljijtHńa fili.

Dzienniki wiedeńskie powtarzają lon
dyńskie doniesienia z Nowego Jorku, t§ 
w Stanach Zjednoczonych wszystkie towa- 
ry. * wyjątkiem środków ływncścl zna
cznie spadły z ceny. Właściciele wielkich 
skłaćó#, wobec braku zbyto, zostali zmu
szeni do wysprzedaży. Wskutek tego, ce
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ny zwłaszcza ubrań, bielizny i obuwia * 
ciągu kilko dni spadły o 20*. Równocxi* 
śnie jednak ciągle idą w górę ceny psie* 
nicy, i publiczność jest już przygotowani» 
iż jej cena w ciągu następnego roku po
dniesie się o 60£.

Żydzi w Paryżu.
Ostatnio do Paryża zaczęło napty* 

wsć wielu żydów z Polski, którzy ni* 
mieli wizy konsulatu francuskiego. Policj* 
zawezwała wszystkich tych iydów do ko* 
misarjatu policji, gdzie ich już zatrzyma* 
no na dobre, noczem wyprawiono kole1* 
przez Belgję i Niemcy do Polski. Cts# 
prasy paryskiej, oczywiście narodowej* 
wzmiankowała, i e  pewne dzielnice w P** 
ryżu miały już nadmiar ludzi o nieokri* 
ślonej narodowości i zatrudnieniu, orar,ic 
ci goście niepożądani, którzy rewoltują sic 
przeciw wszelkiemu prawu i kontroli, sł 
nietylko moralnem niebezpieczeństwem dli 
ludności, lecz takie szerzą fizyczne choro* 
by zaraźliwe. Dzielnice te stają się powoli 
podobnemi do brudnego ghetta w Polsce
i na Litwie. Jedynie bolszewickie gazety 
wszczynają gwałt i usiłują przedstawić K 
kompanję, jako zbiegów przed pogromem«
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O G Ł O S Z E N I A  Z W Y C Z A J N E .

M a g is tr a t  m ia s ta  Ł o d z i n in ie j s z y  p od ajo  do w ia d o m o śc i, it  p r z y  Wy^- 
d z in le  B u d o w n ic tw a  u tw o r z o n ą  z o s ta ła  „ In sp e k c ja  Przedsiębiorstw  Miej
s k ic h “, m a ją c a  n a  co lu  n a d z ó r  n a d  d z ia ła ln o ś c ią  p r z e d s ię b io r s tw  koncesjo
n o w a n y c h  p r z e z  m ia s to , a  w ię c  E le k tr o w n i, G azow n i, Tramwajów 1 Rzeźni
Miejskich.

W s z e lk ie  sp o r y  i n ie p o r o z u m ie n ia  m ię d z y  p u b lic z n o ś c ią  a wyżej wymie- 
n io n e m i p r z e d s ię b io r s tw a m i z a ła tw ia  In sp e k c ja  P r z e d s ię b io r s tw  Miejskich.

Z a ż a le n ią  w in n y  b y ć  w n o sz o n e  p iśm ie n n io  d o  b iu r a  In sp e k c ji , k tó r e  
m ie ś c i  s ię  w  g m a c h u  M a g istr a tu , P la c  W o ln o śc i M  1 4 ,1  p ię tr o — p o ćó j Na 27.

MAGISTRAT,

Zaw iadom ienie«
W dniu 30 maja 1920 roku w  sali Koncer

towej przy ul. Dzielnej 18 o godz. 2 po pot.
odbędzie się

Ogólrie Zeisraas*®
© s g j r i i  W i e c

członków Polskiego Związku Zawodowego dozor
ców domowych i fabrycznych m. Łodzi, na które 
zaprasza się  członków i  nieczłonków

ZARZĄD.
ZpmmanBÊtm

w  -L o d z i  - 
S p ó ł t i z i e S c z a  W y t w ó r n i a  O b u w i a

„ Ł O D Z I A N I N “
99

P i e t i ^ k o w a k a  1 0 3
p o le c a  n o w e  b u ty  n a jn o w sz y c h  fa so n ó w  p o  ce n a c h  
u m ia r k o w a n y c h  i (p r z y jm u ję  r ó w n ie ż  rep era c je , 
ja k o te ż  w y k o n y w a  o b u w ie  n a  z a m ó w ie n ia  z  w ła s 

n e g o  i p o w ie r z o n e g o  m a te rja łu .

stł-

K i n o  D Q L Ï iJ A  S Z W A J C A R S K A
u!. S ie n k iew icza  40.

Cały toliit jesi teatrem... Dram . w 6 ez.

Magistrat nu Lodzi niniejszym ogluza konkurs na 
nowlska:

1) Kierownik» (czai) ogólnego do Instytucji dzloclęcej 
(internatu) z pensją Mk. 300U—miesięcznie.

2) W ychowawcy (czyni) ogólnego do instytucji dziecię
cej z p;nsji> Mk. 2600.—miesięczni».

Kandydaci, posiadający odpowiedni« kwaliflkaoja 1 prak
tykę, winni do dnia 1-go czorwca 1920 r., nadsyłać do Wy¿z.a- 
tu Opieki Społeczne], ul. Moniuszki M 10, oferty w zamknię
tych kopertach wraz ze szczegółowym 4ycJory«em, o n *  odpi
sami świadectw.

M agistrat m. Łodzi.

Zebranie Czeladzi Kowalskiej
odbędzie się w  niedzielę, dnia 30 b. m. o godz. 
3 po poł. w  Resursie Rzemieślniczej. Uprasza się  
o jaknajliczniejsze przybycie

ZARZĄD.

e ra zagut>! a ie^i- 
ch lobow ą, w y d an ą

_______  1Ù65— 1
t^ieiiüsn Cl 

ty m a c ję  
na sz e ić  osób,

r k a  z a g u b ią  lagl- 
ub lebow ą, wyuan% 

1566-1
jijgf rupló*Ka 

p•?.szpor
ta

p aszp o rt 
w Łodzi.

C eno w eta z ag u b iła  
n iem ieck i, w y ria n r  

1546—3

JŁ, uszczyńsk l T om asz
paszport nlemiec*!, wydai'■I 

w Łodzi. 153^— 3
ulica Z lc lo t*g p y o t r z e b v  « t r ó s ,

M 17.

fiïïiiniiHMiiiiiiniiii im mmiMmiii
Ogłoszenia drobne.
fi3>:aszczvński l .eo -ia rd  z a g u b i ł  

pasxpcrt-, w v d r n r  w  Łcd?.l.

Belsk i L :u n  z jg u b t t  p a s /p o r t  
n ie m ie c k i, w y d a n y  w Łodzi.

C^ o ld b e rg  S ;a p s ia , N a w io t Ms 8 
^  skradziono  pa«Epqrt p o lsk i, 

wy da ny  sv Łodzi. .________ 1521 —3
j a - u - M l  i f i  z a g u b u a
^•‘a p a sz p o rt  u lem lecz l, w y d an y  
w ¡¿m. G rabów , pow. Ł ę c z y c k i.
_________ _________________ IÓ4 i—3
f f ^ o id b e rg  Szia:: a-D aw id zagubił 
» i  F’ <*z>oit nlem iccki, w ydany
w  ł.od ł i . ___________ 1528—3
:< ri im Unai:

.S»%. ty m se ję  
na cZ c ii  osób

ijSUslak Józtf zagubił lewityrr.<* 
* *  cję chlebuwą, wydaną na ■
osób.■— —-— ■— —«*» 
tj^iklep kolonj^lny do sprzedał i* 

t. powodu otrzymania pn*’ 
dy. Ogrodowa 32, naioiny. 
_________________________  1587—j

Witczak Marcin zagubił ni^' 
ksrtę, wydaną z fabryk* 

Hclntzei i Kunitzer w Widrewl*
________________________1 5 5 g - j

^SSróblewsM Stanisław aujiublt 
pr.sz(.ort polski, wydany *

Ł odzi.____________  ló23- j
ttasasiezyńslęlemu W;: -rzyńcoię 
«-'Si. skradziono paszport niemic*' 

ki, wydny w Łodzi 1 świadect*'*
s tolarskie._________________ 1532^
• ^ ła ju b io n o  p o rtm one tkę  z pi£* 

nlędzm l do  p ięćdziesięc iu  m * ' 
rek , kartę  w ^ g itw ą , k a rtk i ch i« ' 
b o 'v e  i k a r t  i, w y d an e  na p^* 
trzcDia korca  w ęgla  i n a  trz y  p 0- 
dy d rzo w *  i inr.e  K artk i w irto i*  
c low s. O p o czyńsk i A bram , P  otf' 

-K ow ska M  10.____________ 1572-ci

Z a»inqr p o rtie l t  dow odam i 9 
o so b istem i, w yd.m einl o* 

im ię R om uald*  Zagóiow sliiego, * 
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